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Konferencya londyńska. 


Lwów, 3. marca. 


W Londynie ma miejsce obecn e ziazd naczel- 
tików rządów państw koalicyjnych. Stoi on Wor 
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Ny 


w, piątek 4 marca 1921 


WwUjG Marsz w 


Rox XI 


uacya w Londynie niesłychanie poważna 
pil 


gian Niemiec. 


Kontrpropozycye niem. wywołały niesłychane napręż:nie. 


Warszawa, 3 marca. 
(Tefef.) (G) Z Londynu donoszą: że Lloyd 


thus wojny. W Paryżu koninpropozycyć niemie- 
ckię zrobiły wrażenie oszałamiające. Na ułicach 


Getrge w odpowiedzi na przemówienie Simonsa, est taki ruch i nastrój, jak w dniu ogłoszemia wot 


bec ewentualnych doniosłych decyzy. htóre ma- oświadczył że kontrpropozycye jego nie dają na- 
ią przesądzć o sposobie wykcnania postanow eń | wet podstawy do dyskusyj, poczem bez pożegna- 
ostatriej konferencyi parysk ej, która jak w.adn-|nia się z przedstawicielami niemieckimi odszedł. 
ra. nałożyła na Nemcy podwójny ciężar od<zko. |Za Lloyd Ge: rgem powstali ze swoich  mieisc 
dewaf a to po perw>ze ryczałt płatuy w ratach. przedstawiciele państw sprzymierzonych i wyszil 


i p? drugie takież raty zuatzn3 oparte na warto- 
ści u emieckiego wywozi, 


Decyzye londyńskie nab'erają jeszcze więk- |f(Ywano na z SUETENA YIO 
jeśli wę zważy, że zapadną one|W Skróceniu treść kontrpropczycyi niemiedkich. 


|Ogólna opinia jest tego zdania, że naprężenie poli- 


szego znaczęn a, 
fu szeregu konferencyi z reprezentantami Nien ec 
na kiórych czele stoi niem ecki min'ster Spraw 
zagranicznych Simons. Objechał on ostatno bez- 
mała całe Niemcy, zwłaszcza południowe, w ce- 
lach ag'tacyinych, jednajac poparcie opini publi- 
cznej w Niemczech dla stanow ska zasadn czego, 
zajętego przez rząd niemiecki i n emieckit z$ro- 
madzen'e narodowe. Ośw adcza sę ono na całej 
linii przeciw. uchwałom konferencyi paryskiej, a 
obecnie Simons pow ózł do Londynu cały konkre- 
tny plan. nem eck.ch kontrpropozycyi, trzyma- 
nych. jak dotąd, w Śc'słej tajemnicy. Wiadomo 
tylko tyle, że Niemcy ne chcą uznać wysokości 
ryczałtu, ustalonego w Paryżu, nie chcą również 
oddać $wego wywozu pod f nansową kontrolę ko- 
qlcy. Łączą zresztą kwestyę wypłaty odszsodo- 
wania w tem czy inny Sposób z kwestyą Śląska 
pleb scyłowego, twierdząc, że odcęcie tego te- 
rytoryum od Niemiec osłabia je gospodarczo i fi. 
1ansowo. 

Początkowo sądzono, że zjazd londyński obe- 
sny wyjaśni sytuacyę ostatecznie, Nadchodzące 
jednak w adomości każą spodz ewać sę nowei 
zwłok, wyn kającej stąd, że pod względem ściśle 
formalnym Niemcy będą miały czas i to aż do 1 
maja na udzielen'e odpow edzi w wypadku, gdy- 
by w Londyne nie miano os ąqgnąć zgody. 

Opin'a francuska, q ile wyraża się w gazetach 
jest dość jednoltą. Žada oria zastosowana wobec 
Niemec ostrych Środków egzekucyjnych, obsa- 
dzena zagłębia Ruhr, niektórych miast niem'ec- 
«ich, jak np. Frankiurtu, Dość jednolce wypow a- 
da się także opinia przeciw lączen u sprawy Ślą- 
ska z kwestyą odszkodowań. Opin'a ang elsk, o- 
pewa inaczej, zwłaszcza co do stosowania Środ- 

{Dalszy ciąg na stronie drugiej.) 


| transportów 
|wajsk francuskich na lewym brzegu Renu będa 
|zwcększ ne. 


zachowując chłodnę milczenie i nie żegmając się 
wcale z Niemcami. Na ucach Londynu mozchwy- 
dzwyczajme dodatki, które przyniosły 


tyczne jakie powstało wiskutek tych kontrpropo- 
zycyi jest tak wielkie, jakiego nie było od począ- 


ny. Prasa angiełska twierdzi, że dzień 2. marca 
jest dniem krytycznym pierwszej klasy. Od tego 
dnia zawisł ics Świata. Koalicya nusi odpowie- 
dzieć bkupacyą. Nastąpi blokada portów niemie- 
ckich przez fote francuską, Niemcy okazali albo 
bezczelwość albo też tepotę. Łiczyli oni na spory 
w onie koałicyi, lecz zawieędł się. Niemcy sg w 
stanie zapłacić dług wojenny, gdyż hamdeł ich ro- 
śnie. Sytuacya gospodarcza jest świetna, zarobki 
duże, a miasta niemieckie odmuaczałą się żądzą 
użvwania, 


Nota do Niemiec będzie miała charakter ultimatum. 


Wiedeń, 3, marca, 


sum pieniężnych. Sytuacya na konferencyi jest 


(Telef.) (G) Z Londynu donoszą: Dzś posta-| bardzo poważna. Nota do Niemiec o charakterze 
wione będą Niemcom Ścsie sformułowagę pyta- | ultimatum będzie gotowa dziś 3 bm, a iutro bg- 
mia, jak sę zachowają wobec żądań ustalonych |'dzie wręczona S monsowi. 


Wojska koa'icyjns przygotowują marsz w głąb Niemiec. 


Wiedeń, 3. marca. 
tTelet.) (G) „Echa de Paris" donosi, że czy- 


PLAN DALSZY OKUPACYJ. 
Berlin, 3. marca. 
(Telef.) (G) „Deutsche Afig. Zig.“ 


nione są już przygotowania do zbrojnego marsa 
w głąb Niemiec. 


blczność odnosi s'e bardzo nierrzychylnie do de- 
legatów nemreckich Odjazd Niemców nie tes 


donosi Z| wykluczony, Lloyd George miał się wyrazić do 


Londynu, że wojska belgijskie mają zająć okolice | Smonsa, że jeżeli N'emcy nie mają innych propa 
Dortmundu, francuskie: Frankiurt i skierować się | zycyi, to szkoda dyskusyi. 


w stronę Monachium, Hamburg zajmie fota koali- 
cyjna. 


KONTYNGENTY WOJSK FRANCUSKICH BEDA 


ZWIĘKSZONE, 
Wiedeń, 3. marca. 
(Tetet.) (G) „Echo de Paris“ podaie, że kuleje 
wschodnie we Francyi utrzymują pogotowie dla 
wojsk koalicyjmych, Kontyngenty 


GDJAZD NIEMCÓW NIE WYKLUCZONY, 
Wiedeń, 3. marca. 


(Telef.) (G) Wedle doniesień z Londynu, mr-* 


NASTRÓJ LONDYNU DALEKI OD OPTYMIZMU 
Wiedeń, 3. marca. 

(Telef) (G) Z Londynu donoszą: Od chwy 

przyjazdu n emieck.ej delegacyi zainteresowane 

Angli: tem, co sę mówi ' robi na konferencyj zna 

cznie wzrosło. Podczas rokowań dz.enniki wyda- 


ją dodafiki nadzwyczajne, Nastrój w kołach polity- 


cznych Lendynu jest naprężony i bardzo daleki 
od optymizrnu. „Dały Chronicle" pisze, że jesz- 
cze w tym tygodn u, a więc w majbi.ższych trzeck 
do czterech dni rozstrzygnie sę los Europy. e 


Ser. 2 „GAZETA WIECZORNA“. Ar. 5170 _ 


"ów przymusowych, jakkolw ck nie zdaje stę u-| dziemy do przekonaria, że są oni mie tvłko poł'-| cyi ewentualnej na wypadek gdyby Niemcy od. 
lezać wątpi'wości że i co do Śląską czynn.ki am- | tycznie, ale także  ekonoinicznie odpow edz alni| mów ły zgody na postanowienja parysk e — ab- 
gielsk'e tylko ze względu na stanow sko Francyi| za ten obraz ruiny, jaką obecne przedstawia Eu- | strahując oczyw'śce od kwestyi Śląska, Pytan a 
na razie przynajmn ej nie enuncyują Się w tone | ropa. Rodzi się dalej przypuszczene, czy ne dą-| to tylko nuc é można, nie znając treści naszych 
łagodniejszym. Wolno zatem wątpić, by przyszło | żą oni z umysłu do tego, by Stan ten przeciągnął zobowiązań zaciągniętych w Paryżu. Dośw ad- 
do tego rodzaju miltarnych zarządzeń i w prasie| sę jak najdłużej, pomieważ wówczas oni o nie-| czena Polskie z Nemcami są jednak w ogólności 
ang elskiej i francusk ej wyłoniła się Świeżo dy-ltkniętem przez wojnę wewaętrznem gospodar-, tego rodzaju, że wykluczają możność kompromi. 
skusya na temat przymusu gospodarczego. stwe, przy ogromnej mase, z kapitałam' również | sów i łagodneiszych dróg, ponieważ Niemcy po- 

Dla was oczywiśce konierencya londyńska | olbrzymimi, mozliby znowu zyskać przewagę. trafią ję obrócć zawsze przeciw duchew zawie- 
ma znaczenie bezpośrednie, a to z powodu Spra-| W cienu zaś tego zastoju z umysłu, pod skrzy-| Tan€i umowy. Abstrahowane zresztą calej tej 
wy Górnego Śląska. Jasnem jest bowiem, że Sko-| dłami tego biernego oporu uprawianego przez kwestyi od sprawy Śląska ma znaczenie czysto 
ro termin plebiscytu oznaczono na dzeń 20 mar-| Nemcy krzew! się spokojne ną wschodzie Euro- teoretyczne. Śląsk bowiem pleb'scytowy ne jest 
ca, a w ogó'nej kwestyi odszkodowań udz.elono| py bolszewizm, który » płanów pol tycznych Ne-| Z pewnością objektem gospodarczym tej ceny, ia- 
N emcom zwłoki do pierwszego maja, przeto wy-| miec robi cnotę i fundament ekonomicznej dok-| Ka M2 dla Polsk, Na tym nadto punkcie zjawia 
niki pleb scytu będą brane w rachubę w faze O- tryny, przekreślającej zobowiązania państw Wo- S'ę kwestya wartośc! duchowej Śląska dla Polski, 
stetecznego wykonana postanowień paryskich | bec państw | państwa wobec jednostek, jak rów=| Której przekalkulować miepodobna ` dlatego me- 
g łatwością mogą być przetargowane w ten Mibi n'eż jednostek wobec jednostek. O ilę zaś ten b er tody posk'e mogą w tym wypadku identyfikować 
funy sposób. Nakazaną jest przeto najwyższa czuj| ny opór Nemców zostanie przełamany, wówczas |jedyne z metodami op nii francuskiej. Żałować 
ność zarówno naszej opmi, jak dyplomacyi i se} |i bolszewizm traci odrazu to zewnętrzne źródło wypada, że podczas tak don osłych wydarzeń jak 


mu. moralnej odporności, jakie dotąd posada w N em- | obecnie w Londynie, niema tam zupełnie polsk ego 
' Hstorya gospodzerczo-finansowych rokowań, | czech. przedstaw cielstwa, 

które się toczą o jądro parysk ch docyzył, pomeę-| Czy Połska jest interesowamą bezpośrednio w J. B. 

dzy Paryżem i Londynem z jednej, a Berlinem Z| tym sporze, czy tej różnicy zdań, laka stnieje 


drug ej strony, lest jednak mimo wszystko ntere-| pom ędzy Anglią a Francyą 


: ; : co do Metod ezzeku- 
sującą i don:osłą, Lwia doza depresyi na polu go- pn 


Spodarczem, gospodarczej desolacy i zastoju pły- m 
mie stąd, że Niemcy dotąd ne zostały pociągn ęte . . 
do płacenia, olbrzymie zatem wartości w towa- Wieści z republiki „Dalekiego Wschodu*. 


rach, w kapitale są ciągle wuw:ęzione w N'emczech. IL. 

Same Niemcy zresztą zmajdują sę ciągie w defen-| „:.. . : e) 

sywie fnańsowo-poltycznej i nie mogą przejść Jak bolszewicy okpifi Japończyków. — Ziejstwa komisarzy. — Praca przymusowa, — 
do czynnej rol gospodarcze) nazewnątrz, 0CZy- Rewizye po domach. — Odcięcie od świata. — Głód — nędza, rozkosze, 


eż w aiz ARE ero zepchnięcie Lwów, 3. marca. |im czasie o zlotym skarbie Kołczaka, który 
tej olbrzymiej skały z bark ata gospodarczego, > g, b iek: j : r 2 
pozwoli na ruszenie z martwego punktu, ne mó-|. „ Musiefście słyszeć kę tem, = by tn RZ skarb Mao PZ SUS jacy też z 
wac naturalnie o tak ej drugiej skale, jaką przed. |AKŚ „przewwót polityczny”. Dzienniki psaly, | „ch 6 św al 44 

; Żż ma żądamie Japończyków, nie życzących so-|Peinych 6 wagonów złota, do tysąca kg. pla- 
stawia Rosya. Uregułowanie ostateczne i przy-| ; ; : tyny 3 kfk bi akl 
stąpien e do wykonania f skakto-gospodarczych |b'e mieć bolszewików w bezpośredniem SĄ- |. za 1 ton srebra znikł gdzieś aa Sadu, 
postanowień traktatu obchodz' naturalnie Europę |Sedztw'e, proklamowano u nas samodzielne, 2 Ez + 2 d K Co s. 
Zachodną i jej amerykańskich sprzymierzeńców, | Od Rosyii niezależne państwo buforowe, it. ZW. | aż KÝ aa „ZE sa w. Pu A> 
mie mniej przeto jest ważnem dla Polsk i bezpo. „Rzeczpospolitą Dalekiego Wschodu”. Ale to | 7 nim A a a me Z [ad lub 
Średnio, pon cważ i my mamy pretensye do Nie.|blaga! Moarfaie i tym razem okpik Japończy- „bag wać M AA dak e db | 
miec, zarejestrowane a w'ęc znane przez koalcyę. ków, (bo reforma ta była i jest tyiko PozCAnĄ. | d jr w | ak raona, ty 4 al je- 
' Śmiało można pow edzieć, że cały Świat cze- | WOłnego handlu jak nie było tak nima, neety- | Sn ara wa AGM => gu Bi 
ka niecierpl wie na chwię, od której i z którą |Kalmość osobista i majątkowa istneje tylko TY = E na włojnie nie zbogacą i nie dadzą po- 
Niemcy zostaną zmuszone do płacena. Niemcy Tla Cikizoziemców..Zmentono jedynie flagę czaśku arystakracy! nowej, ne rodowej ani u- 
jednak ustaw czmie się od tego obow azku uchy- | Gzerwoną na barwy syberyńskie: biało-zielone, mysłowej — ala złodziejskiej Chłop rolnik na 
łają i w ten sposób wytwarza sę wszędzie nie|Komisarzy i unzędy nazwano inaczej — i rewolucyi tej móc me rao | dlatego ią popiera, 
łyłko atmosfera zastoju, ale podsyca się wysoce | wszystko pozostało po dawnemu. Wprawdzie ale robotnik m'ejski znażduje sę w ostatecznej 
niemoralny nastrój, że wogóle dłużnik nie jest zo. oddziały partyzanckie, które w zeszłym roku luż nędzy. Żydz rządzą wszędzie wszecirwład 
bow'ązany Wobec wierzyc eta w jakiejkolwiek walczyły z Japonią i psuły dm ustawicznie ko- me. — Wszystkie ważniejsze stanowiska re 
form'e nietytko gospodarczego, ale wogóle społe. |leje — wyniosły się z miasta... ale nie zostały Wolucya syberyjska obsadziła wyłącznie żyda 
cznego stosunku. Zostają zakwestyonowane w ami internowane ami rozbrojone. Przeciwnie Tr. Kośc ól oddzielony od państwa a popi sie- 
ten sposób ogółre normy przymusu płacenia | |odeszły w lasy — gldzie gromadzą zapasy ży- dza Cicho jak mysz poď młotlą. Tymczasem 
przymusu pracy. Jeżeli zatem będziemy oceniali |wneści i arnunfcyj — zakupywame w Chiuach „Cczerwormi" znoszą święta — I w tym roku np. 
całość zjaw sk w Europie pod katem w'dzenia te- |za złoto — gdyż Chińczycy o bamkumtach so- w Wiek: piątek kazali ludziom pracować. 
go bernego oporu, jak uprawiają Nemcy, przój. | wiochdkii słyszeć nie ch ą. Wiele pisano w swo A propos: tstnieje u rewolucyonistów tak. 


Polski skazany jest na zma ni nie, z powodu|się z jednem z tych moc rstw. Znaczyłoby igrač 


14 raku żywności dla sw j ludności : braku suro-|2 przyszłością Europy, gdy y nie wziąć z chłod- 
JAN KUCHARZEWSKI wca dla swych olbrzymich zakiadów przemy oi spożelem apod rozwagę zgubne konsekwen- 
słowych. |cye jednego i drugiego wyjścia, 

Dylemat górno-śląski. SES i celna przegroda międ>y Pol- Przyłączenie Polski do Rosył, znaczy to 
Dokoñczenie) ską a Śląskiem, stłuniłaby przemysł gó'nośl ski. | wydanie 30 milionów dusz w moskiewską nie- 
A i a FM i stanowiłaby równocześnie e do usunięcia z «|wolę i ogromne powiększenia ucisku, którymby 

Pewien współczesny autor niemiecki zau- | porę dla rozkwitu pols iego przemysłu. Wielka Rosya zaciężyła na Europie. 
ważył, że przy regulacyi światowych problemów Odłączenie Górnego Śląska od Polski by- Oddanie Po'ski z całem jej bogactwem 


ekonomicznych, trzeba brać w raciubę „ mpon-|łoby zachętą dla imperyalizmu niemieckiego, by* | Niemcom, jest to dodanie ogromnej potęgi akcyi 
darabilia*. Do czynników produkcyi należy zali- |łoby również zniszczeniem jedynej siły zdolnej|na Wschodzie temu mocarstwu, którego nad- 
czyć tskże „chęć pracy"; można dowieść cyfra- | podnieść Polskę z jej ruiny przemysłowej I za- |mierna ambicya rozpętała wieł:ą wojnę, a w na- 
mi, jak bardzo ona pracę pomnaża. „Jak d.ugo |pewnić jej erę pokoju i ekonomicznego rozwoju. |stępstwie tej wzmocn onej potęgi, cgarnięcie 
Niemcy — dod } — będą przekonani, że pra- Do czego dąży Europa? Czy do przytępie- |wschodu Europy przez Niefncy, wyrzucenie Ro- 
cują jako niewolnicy na korzyść narodów ob- | nia szponów niemieckiego imperyalizmu, czy też |syi poza nawłas europejskiejo koncertu i zredue 
cych, p-aca ich nie dojdzie nigdy do dawnej| do odsięcia rąk Polsce łaknącej pracy? Przyłą- |kowanie jej do rzędu kolonii, pozbawienie Fran- 
swej wydatności”. (Ernst Schmidt: Die Nieder=|czyć Śląsk do Niemiec, to znaczy pozostawić |cyi, Wielkiej Brytanii I Włoch korzyści, których 
aufrichtung Europas). Jakże więc przypuścićby | Wschód Europy w położenia gr.źnem i brzemien- | mrglyby oczekiwać ze stosunków ekonomicznych 
można chęć do pracy u robotników polskich na|nem w nowe niepokoje. z Rosyą, 

Górnym Śląsku, skazanych na udrękę, ażeby cies Dobrze było:y przypomnieć sobie zdanie Oto są zupełnie niewątpliwe konsekwene 
miężyciele ich mogli rychło wyleczyć się z ran| słynnego męża stanu, który niedawno jeszcze |cye, które Europa musi wziąć pod rozwagą 
wojenn ch npodniesć się na nowo i narzucić swe |przy tworzeniu pokoju wersalskiego ostrzegał|i między któremi należy jej wyb erać, jeżeli nie 
jarzmo ludowi polskiemu? świat przed niebezpieczeństwem „stwarzania no- | zwróci Górnego Śląska Polsce, tak, jak tego wye 

Czy mężowie stanu, od których  decyzył wych elementów niezgody i walki, a także utrzy* | maga sprawiedliwość, 
w ostatniej instancyi zależy los Górnego Śląska, | mania nadal dawnych czynników, które niechy- 
wzięli pod uwagę te imvonderabilia, rozważając | bnie po pewnym cz:sie zniszczą na nowo pokój 


ekonomiczne k.nsekwencye pokoju? Europy i całego Świ. ta“. ES 
Śląsk w rę u Niemiec, to ekonomiczne Polska pozbawiona Górnego Śląska, sł aza- 

îi polityczne uprawnienie teutońskiego posuwania |na na pozostanie ubogą i słabą, a tem samem Ir 

się ku Wschodowi — to uczynienie tego posu”|zawisłą od Rosyi i Niemiec, chcąc unienąć no- 


wania się nieuniknionem. Śląsk odłączony od! wego rozkawółkowania, musiałaby fatalnie skuć! 
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że „praca przymusowa“, Zdarzył słę wypa-|100.000 ludzi i pomagają Wrangiowi. Ale czy 
dek, iż woda na Amurze wezbrała iuniosia tralto prawda? wiedzieć trudno. Tutejsze towa- 
twy i drzewo budulcowe. I oto milicya zaczęła |rzystwo Polskie otrzymuje wprawdzie „Deen 
pędzać lud, wybierając przeważne mteligem- inik Chicagowsk** w którym mamy wiadomo- 
cyę i zmuszać do łowienia w wodzie płyną- ścio Połsce, ale spóźnione o całe dwa mies:ą- 
zuch belek, Za robotę tę nic nikomu nie placo- |ce — a tymczasem bolszewicy bezczelnie kła- 
mo. Drzewo na opał otrzymuje się w całych inią o swoich rzekomych tryuimiach. Jesteśmy 
polanach, które każdy osobiście porąbac sobłe tutaj nad Amurem odcięci od całego Świata, 
musi, najmować rębaczy burżujom nie wołtno. Od zachodu kommnikacya przerwana przez Za 
Pewien znajomy mi lekarz musiał spiedzyć ma |siępy atamana Siemionowa w Czycie, który 
trudną operacyę po dokonaniu porąbana sąga polączywszy swych Zabajkałńskich kozaków z 
drzewa, co oczywiście nie mogło się nie odbić niedobitkkami armii Kołczaka nie puszcza niko- 
ua wymku operacyi. Ci ludzie podziału pracy |go do Irkucka od wschodu Japonia, po rzezi 
nie rozumieją. nauką gardzą i mają nieukry-;w Mikołajewsku ząrządziła okupacyę Chaba- 
wana mwienawiść do wszelkiego rodzaju inte |rowska, Władywostoku i całego kraju Ussu- 
iigencyf. ryjskiego. W idh ręku są ujśca Amuru i gdy 
Podczas czięstych rewizyj 'w domach osób | tylko zechcą, nie przepuszczą nic w głąb kra- 
„poklejrzanych o sympatve kontrrewsiucyjne”* |tu. Teraz np. wstrzytmał transporty solonej ry 
zabierają się wszystkie przedmioty wartościo- |by, stanowiącej główny artykul spożywczy 
we — złoto, srebro, biżuterye, fura, suknie |caltej Wbohodmiej Syberyi. Z Japonią toczą 
lamskie, bielznę — zostawiając w zamian |s'e jakieś pertraktacye, o których my pojęcia 
„kw 'thi", Byt raz taki miesiac, gdy komisarze pnie mamy. Jedm mówią że Japonia przyszłe tu 
puszuwic.y żel się: codzień by: ślub jakie- stwoje wojska, imi że umorzy nas blokadą, a- 
wos ćygnitarza: Poprzyjeżdżali hucznie į szum by zmusić lud do zerwania z bolszewicką za- 
nie wszyscy w zrabowanych powozach — a ramą. Na dobtek złego posiadamy w Republi- 
lud przyglądając sę strojom panien młodych ce Dalekiego Wschodu kiwa rządy: jeden rezy 
pokazywał palcami, Mówiąc: „to jest srknia, duje w Werchnieudińsku — jest w gruncie rze 
zrąbowana u pami Fwanowej, a ta i p. Każnie- | czy bolsttetwidki i pragnie zamydlić oczy Ja- 
cowej* te kolczyki mabramo p. X iid 'pończykom, drugi we Władywostoku — pod 
Gazeta wychodzi w Błahowieszzzańsku "kontrola Japonii — demokratyczny i postępo- 
iylka iedna: „Amurskaja Prawda“ w ktorej:wy, złożony nrzeważnie z inteligentnych ele- 
prawdy niema za trzy grosze, Bo kiedy w ima mentów. Kogo mamy słuchać? 
dk p oli SE a ię RWE Em by A tymczasem w zimie grozi głód: o tem 
ra rzeź strasz Iwa, a cale miasto zostało Spa- | więdzą i mówią 'wstryscy. A gdzie głókl i nę- 
EE bolszewików, „pozostałą zaś CZĘŚĆ dza, tam i rozboje, które tu powtarzają się co- 
udności wygmano do lasów na ponewierkę i pag częściej. Rzezimieszki korzystają m cąg- 
[rs rewizyj domowych, zarządzanych przez 


'mierć głodową — gazeta miłczała. A był to 
‘oden z najolerejpniejszych epizodów tej rewo- rząd rtdwołucyjny niby to-w celt: szukanła spie 
poig , n "ma > .._,Skowców i kontrrewolucyonstów: przebrani 
a bież wy tego ll Suee 7% Żanierzy lb poiyanów żądają otwarci 
S lipcu, k'edy wojska nasze cofały Się na za- paa a 0. Pe pm ce | Ź 
chód. Befsrewicy pisali o 120.000 jeńców, olg panek S O SEN OM 
wrzięchi Wilna, Lwowa, nareszc e Warszawy. i 
Dzi mamy z chińskiego brzesm wiakiorniośc z 
razet  amgiellskich i amerykańskich o porażce| Mały feleton. 
czerwonej armii. Obecnie nawet miejscowa Sa ia Z 
Asta bolszewicka przytznaje stę, że Warszawy | JÓZEF NAWROCKI. 

„czerwoni nie wzięli i musieli sę sami cofnąć 

nad naporem wojsk polskich, chodzą po mie- RĘBĄACZE. 

śc'e nałdztwacmiełsze moałosk': mówią np.| Mie'ski plac. Na puszvstej rozścieli śniegowej 
ję gerkrał Brusiłow zdradził bolszewików i w ciemną masę skupieni stanęli rębacze, 
ameszedl z cześcią arm na Stronę Pełalców.|na tłe białem się znaczą wyraźnie ich głowy, 
Mówią; że klozacy dońscy powstali w lczbie wąsy i dobroduszne ich twarze prostacze, 
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| Chciałbym już być razem z wami, patrzeć w wa- 


MICHAL = A SZWARCÓWNA. sze oczy i tam, w ich głęb: widzieć tę piękną 


wspólną waszą tajemnicę, słyszeć wasze głosy i 
wyławiać z nich te dźwięki, którymi nawoływan 
liście się w owych epokowych dła was dniach i 
którymi 'dotarliście do siebie, Oryginałność twego 
przeżycia orzeżświła mnie momentalnie, jakże roz- 
raduje rozmowa z wami! 

Gdybyż coś, co jest niezwykłe i dziwne zda- 
rzyło się i w mojem życiu! Gdybyż! Coś, czego 
nie m gẹ przewidzieć, a co stać się może rozko- 
szną niespodzianką lada moment! Wtedy wartoby 
dać całego siebie, swoją wolność, wszystko! 

Różnica jednak między nami polega na tem, 
iż ty zdobyłeś się na odwagę, by nczynić c$ dla 
swego' szcześcia, ja zaś nie miałem jej dotychczas 
widocznie, a co Zą tem idzie, ani szczęścia do 
szczęścia. A to jest zdaje się, jedyny warunek. 

Bo posłuchaj tylko! ' 

Nie mając lat dwudziestuczterech postanowi 


-Konieczne spotkanie, 
ROZDZIAŁ I 
w którym Ralf donosi bratu o Swiych zamiarach, 
Kochany Henryku! 

Wrógiłem do domu o świcie z zabawy i zbu- 
dziłem dkoło 6-tej wieczorem właśnie gdy przy- 
uiesiono mi Twój list. Czytałera go kilsakrotnie, 
udyż treść jego podziałała na mnie wprost niesty- 
‘'hanie! Leży on w tel chwili przedemną na biur- 
ku jak gdybym upewnić się chciał, iż istotnie go o- 
trzymałem i oto pod jego wpywem odpisuje ci 
natychmiast. 

Tak dawno nie miałeś żadnej wieści odemnie 
mój Henryku! Daruj mi to dłucie milczenie i 

` rzym tę odpowiedź jako skruchę, z tem prze- 


BAZA WCM. E a 


świadczeniem, iż spowiedź zawartą w niej jest tak 
*zczera, jak szczere jest pragnienie Twoje zdoby- 
cia dła mnie szczęścia, l 
Niezwykiła jest historya Twoja i żałuje tylko, 
ze dotąd nieznaną mi była, mnie, który sądziiem, 
ż życie mego mlodszego brata nie ma dla mnie ta- 
ammmic, Nadzwyczajnie to zrobiłeś! I jakie to ja- 
„ne wszystko! Jakie zrozumiałe! Twoją i żony 
Twojej pos'ać zjawia s'e cheonie przedemną w in- 
vem zupełnie oświetleniu, na czyn twój patrzę jak 
1a żywy obraz napelniający mmie podziwem. 


łem się ożenić, Panienka była ładna, mówiła poto- 


lczyście o wszystkiem i każda suknia leżala na 


niej bajecznie. W wieka, w: którym się znajdowa- 
tem, oczywista! ceniłegm to wszystko nadziwyczai. 
nie, in mo, iż bywałem niekiedy marzycielerm Gdy 
znajomość nasza stawała się zażylszą, zauważy- 
łem, Że m ja przyszła małżonka idąc ze mną ulicą 
ma dziwny zwyczaj mówienia o każdej kobiecie: 
wstrętna! albo: jaka siara! lub taż: patrz! mało- 
wana! Uwagi swe, cdsłaniające w tak neprzy- 
zwojty sposo miłośc bliźniego zaniepokoiły mnie 
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muszkułarne ramiona, barki pełne siły: 

zarys każdej postaci niezgrabnej a krz! pkiej — 
napełnione roboczem narzędziem torebki, 

w ręku sine siekierki i srebrzyste piły. 


Wczesny ranek. Szarzeje od szronu ulica. 

U wylotu uiicy mgła rudoróżowa... 

w głębi szyb wystawowych światio się rozświeca — 
echo kroki nieliczne powtarza i słowa... 


Chmur zasłona nad miastem zwisa popielata, 
w niej czern.eją kościołów, wież i domów szczyty, 
na Śniegu błękitnieje blask z chmury odbity, 
w powietrzu się rozpyla srebrnawa poświata. 


Po zaułkach się czai mróz... Jemu w podzięce 
rębacze niecierpliwie zacierają ręce, 
że mróz da im robotę za dobrą zapłatą... 


— — — — — =en = ame o mmm ad 


Za chmurami sę kryje roześmiane lato... 


Z prasy rosyjskiej, 
Lwów, 3. urarcź 


POWSTAŃCY NA WOŁYNIU. 

Operufące na Wcłyniu oddziały powstańcze 
zajęlyv Staro-Konstantynów i Połonnoże. W obu 
miastach wpadły w ręce powstańców wielkie za- 
pasy apnowizacyjne i transporty broni. Drugi o- 
dział powstańców wykonał napad na Mohylew. 
Kozstrzełano wszystkich członków  miejscoween 
rewkomu i czerezwyczajki, 

Ze Smielej donoszą, że bandy Sokołowskiego 
zrabowały cukrownie hr. Bobrińskiego, 

SPISEK NA BIAŁORUSI. 

Wedłe ostatnio <trzymanych wiadomości boš- 
szewicy* wpadli na ślag spisku, tworzącego się w 
Słucku. W związku z tem przeprowadzono wiek 
aresztowań w Mińsku it Homlu. Sześciu spiskow- 
ców rozstrzelano, 


OŚWIADCZENIE GRUZIŃSKIEJ MISYĪ. 

„Rul“ pisze: Przebywałąca w Berlinie gru- 
zińska misya otrzymała następującą depeszę z Ty 
fl su, rod datą 24 lutego: Gruzińskie wojska stawł 
ły skuteczny opór. Bolszewicka armia odrzucona. 
Jeżeli z Moskwy nie nadegdzie rozkaz wykonania 
imowego napadu na Gruzyę, napad bolszewicki m 
mać będzie można za nieudały, 


ZBLIŻAJACY SIE GŁÓD W ROSYI. 
Wedle depeszy radivtelegraficznej na ohsia- 
mie pół na w osnę trzeba 220 mił. pudów ziarna. 


jednak, mnie, który tak niedawno obcoowatem z 
Auntygoną czy Itgenia! 

„Zdaje mi stę że oczy cię mryłę!* ośmieitłem 
się zawważyć, 

„Ja Się nigdy nie myle“, brzmiała odnowiwdź 
słodkiej dziewieczki mojej. Mimo to postanowiłem 
się oświadczyć. Szliśmy razem do parku, przytuże- 
ni dg siebie, Jesteśmy jak Hero i Leander, nryśła- 
łem zachwycony. I będziemy jak Filemon i Baucist 
|śp'ewało mi w duszy, gdyż pewny byłem, że ko- 
chać ją będę całe życie. Wtem, gdy szeptalem je 
rozkochane słowa do uchą uśrzałem dziwny at- 


śmiech na żej ustach. 

A Spytałem świata. nie widząc 
za nią, .. 

„Popatrz!“ msłyszałem szept. 

Zdziwiony, poszedłem w kierunku lej wero- 
ku, by przekonać się, co w takiej chwil poza. 
mną zajmować ją może, 

„O kiika kroków przed nami szła jakaś młoda 
dama, którei z pod sukni, w p śpischu widoczni 
zapiętej wyzierały różne części garderoby, 

„Zwróć lej uwagę”, rzekłem bez namystu. 

„Po co?“ uniosła ramiona tym ruchem, któr 
tak hrbiłem. 

„To takie pocieszne!" 


(C. d n) 
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„OAZFTA WIECZORNA”. 


NADESŁANE. č — 
KURSA TAŃCÓW MODNYCH 


(Foxtrot, Onsstep, Twostep, Tango, Bestes itp., oraz tańców zwykłych rozpoczyna „Ecole de Danse', Szko 
tańców modnych, Os ol skich 10 (b. T atr Wodew.) Wnisy od 5—8 pop 


ła 
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Rząd zaś ma do rozporządzen a tylko 22%4 mitiona |skonały przegłąd Świetnej karyery artysty- : 
pudów. Brakuie więc 200 milionów pudów zboża. |cziej tego twórcy arcydzieł w dziedzmie no-. 


Okolicom grozi głód. Z powodu rozruchów nie 
można dostarczyć da miast transportów zs Zbo. 
żem ani mąki, a ludność ginie z głodu, 


ZAGŁADA KIJOWSKICH PARKÓW, 
Opałowy kryzys w Kijowie i gospodarka ko- 
mumistów, doprowadzi dv zupełnej zagłady pięk- 
nych parków w Kijowie, z których wycinają wszy 
stkie drzewa. 
Carski kupiecki park zupełnie wyrąbany. 


'Tak' sam Ws spotkał parki położone w samem 


centrum miasta, iak Nikołajew-xi i botaniczny. 
Furąmi wywożą z nich piękne drzewa, niema je- 
dnakże nikogo, ktoby się za niemi ujał. Jedynie 
„Izwiestia* oburzają się srogo na owe barbarzyń- 
stwo, lecz cóż pomódz mogą wszelkie obiui zenia, 
gdy ludność ginie z zimna, 


ROSYJSKIE ZŁOTO W TURCYL, 

Wedle słów osoby przybyłej z Trapezundu: 
‘Bat. Zyżń“ d nosi, iż między kemalstami a przed 
istawicietami rosyjskiej sowieckiej misyi, stosunki 
stają się coraz bandziej naprężone. Zmiana Stosiim- 
ków nastąpła w powodów następujących: 

Przedstawiciel angorskiągo rządu Osman Efen- 
di, orzebywakcy w Now mosyjsku, otrzymał prze 
szło 10 milionów rubli w złocie, za które angorski 
rząd powinien był wysłać różne towary dla sowie- 
ckiej Rosyi. 

Oitrzymawszy owe pieniądze, Usman efendi 
udał się parowcem do Tuapse, S 

Tu jednakże, władze z osobistych powodów 
nie chciały przepuścić tego złota, Przeprowadzo- 
mo rewizyę na okręcie i wśród rzeczy Osmana e: 
fendi. Złota jednakże nie znaleziono. Zatrzymano 


woczesnego pejzażu francuskiego. 

Sędziwy artysta, który już od wielu lat 
przebywa zdala od Paryża w swej uroozej 
pustaki Quwerny, i mawet dla zwiódzenia 
własnej wystawy nie zdecydował się na przy” 
„bycie do Paryża, zgodził się jednak na udzie- 
jlene rozmowy jednemu z reprezentantów 
iprasy framcuskiej. Znosi on, jak zapewnia 
sprawozdawca, ze zdumiewałącą młiodzień- 
czoścą swoich 84 lat, twarz jego jeszcze 
bez zmarszczek, a w Śnieżystą dllugą broktę 
|wplatają się tu į ówdzie pojedyncze czarne 
włosy. Na pytamie, dlaczego mistrz me przy- 
jiął ofiarowanej mu niedawno godności czion- 
ka Akademi Nieśmiertelnych, dał charakte- 
rystyczną odpowiedź: „Niema w mojej na- 
turze, ani w całem mojem życia nic olicyal- 
nego; odznaczenie takie byłoby zaszczytne, 
jeklnax ja mojego Giwerny nie opuściłbym 
nawet dla tronu!“ i 

Rozmawiając i pałąc bez przerwy pape- 
rosy, Claude Monet rozwijał przed gościem 
ogromne rulony dwunastu olbnzymich płó- 
cien, prawdziwych symfonii barw j świateł. 
Jest to cykl p. t. „Nympheas”, kompozycye 
dekoratywme, stworzone za podnietą Clemen: 
‚caeu į za jego radą ofiarowane przez mistrza 
państwu da ozdoby wielkiej kolistej sali. 
i Prawdziwy dar królewski! — Sala taka nie 
istnieje jeszcze, jest na razie tylko kosztorys, 
‘wedle którego konstrukcya jej kosztować ma 
| przeszłg milion franków. 
i Attysta skarży się, że oczy mu nie dopisugą, 
że musi uniuać ja krawiego Światła. „Maluję jednak 


więc okręt w pomcie Tuapoe, a Osman efendi udał zawsze bez trudziości, jeżeli tylko nikt nie pomie- 


gię motorową lodzią do Trapezundu. 


¡sza mi tubek i pendzii, któne są u mnie ułożone w 
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doracya Magów”. Brueghe! jest jednym z waj 
wsgkszych misirzów wczesnej szkoły fa 
mandzkkiej a obraz wspormiany należy do 
majpiękn ejszych jego utworów j jest doskona- 
le utrzymiany, Brueghel mémo, iż kształod sł 
we Włoszech mnie jest pod wpływem włoskie- 
go renesansu, od którego przejął tylko połot i 
subtelność kompozycyt, Poza tem jego cały na 
strój i charakttery osób są nawskróś flamand 
Ikie. W kompozycyach Bruegnela! jest dużo ru- 
chu à humoru, często nawet komizmu, co zbli- 
ża go do nowoczesnych artystów. Koaloryt 
(świetny, a wykonanie zawsze mistrzowskie. 
EJ e $ 

Lalka zaawansowała z skromnej pozycyi ak- 
loesoryów pokoju dziecięcego do rzędu sztuki, a ta 
dzięki usiłowaniom kilku paryskich artystek. O- 
statnio w tym kiemuriku wyspecyalizowała sę pa- 
ni Marya Vassiliew. Lalki jej na 2 stopy wysokie 
zrobionę są z miękkiej skóry wypchanej trocinami, 
nóżnią się jednak gruntowmie od zwykłych latek, 
doskonałą charakterystyką rysów, które zapo- 
lżycza u znanych i wybitnych os blstości z towa- 
Irzystwa i świata sztuki, Prócz tego wytwarza do. 
skonałe typy, jak „Nouvean Riche", „poeta“, „bu. 
sinesaman* į wiete innych. 


PRZYJĘCIE SAPIEHY W BUKARESZCIE, 
Bukareszt, 3. marca, 

(S$ EE.) Min. Sapieha przyjęty został na audy- 
lencyi przez króla rumuńskiego, oraz "wraz Z gen. 
Rozwadowski zaproszony przez króla na Śnia- 
danie. Król rumuński odznaczył min, Sapiehę or- 
„darem wielkiej wstęgi Gwiazdy rumuńskiej a gen. 
Rozwad wskiego orderem wielkiej wstęgi Koro- 
ny munuńskiej. Człcnków świty polskiej również 
| udekorowano. Po obiedzie gałowym w min. spraw 
lzagr. Sapieha i Take Jone'ou wygłosili serdecz- 
ne toasty, podkreślając przylaźń obu narodów ł 
ich dążność do zacieśnienia tych węzłów przyjaźni, 


ASENTERUNEK KOLEJARZY KRAKOWSKICH. 
Kraków, 3. marca, 
(Telef) (G) „Kuryer krakowski“ podaje, że 


W Ślad za Osmanem efendi wysłano do Tra- obmyślanym dła każdego obrazu porządku... Zre-| Przez ostatne dwa dn w komendzie uzupeľn eń 
pezurdu przedstawicieli sowieckiej Rosyi, z peł- sztą malowałbym nawet, gdybym ociemniał, podo odbywa sę asenterunek powołanych do Czynnej 
nomocnictwami zawrócenia Osmana efendi do No- |bnie jak Beethoven kompom- wal, chociaż o-| Służby wojskowej kolejarzy krakowskich. Kartami 


worosyjska. 


Dokładnie wiadomem jest, iż złoto wysłane | 
zostało z Noworosyjska ną motorowej łodz do O- łacznie impulsywną, a największy impresyonista, $ 


głuchł...'* 
Jakto, więc impresyonizm nie jest sztuką wy- 


miennymi wezwano dotychczas „380-ciu kolała. 
rzy. Z tego 180 stanęło dobrowolnie, dwustn mu- 
ano sprowadzić. Wczoraj do przegłądu zławł 


smana efendi i że odebrane zostało w Trapezun- |iramcugki przyznaje się do pewnej dyscypliny inte S€ pobty kolejarz, który oświadczył, że zo koe 


idzie. 
Gdzie znajduje się Osman efendi me wiadomo, 
Jednakże na rynkach w Trapezumdzie ujrzeć 
można rosyjskie złoto, a tureccy oficerowie ostat- 
mią swą gażę, otrzymali w złocie rosyjsk em, 


ADJUTANT KOŁCZAKA, 

Do Szangaiu przybył po ucieczce z Charbina, 
były osobisty adiutant Kołczaka, porucznik G. M. 
Sazon ew, 

Władze chińskie aresztowały por. Sazonowa 
Ay Charbinie, za konszachty z Japończykami, na 
interwencyę jednak b. gen, gubernatora Gondatty 
H 2 Szołokowa, wypuszczony został na wol- 
ROŚĆ, 


KRONIKA ARTYSTYCZNA. 


(Wystawa obrazów Claude Monet'a, -~ Wy- 
wiad z artystą. — Monet o impresyonizmie. — 
Galerva dla nieznanych artystów. —  „Adoracya 
Magów" Brueghel'a w National Galery; — Lalki 
portretowe pani Vassiliew. 


Lwów, 3. marca, 

W galeryach Bemheim Jeme otwarto 
wystawę obrazów Claude Monet'a, którą 
zaliczyć należy do najważniejszych ar- 
najnowszego Kierunku jest artysta taki, jak 
Cłaude Monet, W galeryach Bernheim Jenne 
otwarto wystawę obrazów Claude Monet'a, 
którą zaliczyć należy do najważmejszych ar- 
tystycznych nnamiiestacyi tegy roku. Staran- 
ny wybór utworów tego mistrza, obejmujący 
czterdzieści pięć obrazów w porządku chro- 
nołogicznyim, począwszy od r. 1874, daje do- 


łektuałneij, do kompczycyi obmyślanej i do techni- 
ki umiejętnej? — Nie jest się artystą — odrzekł 
mistrz, jeżeli nie ma się w głowie gotowego obra- 
zu przed wykonaniem go... Technika zmienia się, 
sztuka pozostaję tą samą: iest ona na poły vdczu- 
tą, na poły świadomą transpozycyą przyr dy. 

— Skąd więc określenie inpresyonizm? 

— Nie wyszło ono z naszej szkoły — wyja- 
Śnia Claude Monet. Przygotowując dla jednej z 
pierwszych moich wystaw studyum sł ńca widzia 
nego z poza mgły, szukałem, odpowiedniej nazwy 
ldła obrazu. Za poradą S'sley'a nazwałem go „Im- 
„pression*, Później Stevens, Genome i Sch H kryty- 
kuce nas, Cchrzcihą nas ompresyonistami i nalepili 
tę ctykietę całenm kiammkowi 

& $ $ 

Cale rzesze młodych talentów, wśród któ 
rych może kryje się i gem'usz, powstrzymują 
w Éde ku wyżynom sztuki, trudności natury 


mmateryalnej, a w pierwszytn rzędzie niemożli. 
wość wystawiana swych utworów. Aby temu, 


zaradzić otwartą została z początkiem lutego 
Galerya Chetsea dla nieznanych artystów. Ini- 
cyatywa wyszla okl Mrs. Doroty Monteith, 
która iest tylko wykonawczynią pornrysłu Miss 
Farrar, artystki Muse hall i córki milionera. 
Galerya ta ma być miejscem zbiorowem dla 
artystów | mecenasów sztuki, porozumiewan e 
zaś między mini odbywać się będzie w u *:ą- 
dzonym przy galeryi tea-room. Przyjmowane 
„będą dzieła początkujących, uznanych przez u 
stanowioną komisyę za utalentowanych. 


Dia lemdyńsic'e] National Gałery ma być 
obecnie zakupiony obraz Piotra Brueghel, „A- 


ledzy pobili w chwili, gdy zgłosił sę do pracy. 


„PERTRAKTACYE BEZCELOWE". 
Berin, 3. marca. 
(Telef.) (G) „Dewtsche Allg. Ztg“ donosi z 
Londynu, że Lloyd Gearge powiedzial Simonso- 
wi: „Pertraktacye z panem są bezcelowe“, 


Rozmaitości telegraficzne. 


(Telef.) (G) Dalsze cegletki wawelskie złożyłł 
ofcerow e 21 pułku artyleryi polowej z Rzeszo- 
wa, oraz żołnierze tego pułku. 

(Telef.) G) Śmierć rzeczoznawcy polsk ego 
w Rydze, Z Rygi nadeszła tu wiadomość, że zmarł 
tam Józef Korzeniowski, który brał ndzał w de 
legacyi polsk ẹj, jaka rzeczoznawca w sprawach 
bbl otek. Jeden z najwyb'tn ejszych bibliotekarzy 
polskich, niepośledn uczony, śp. Korzeniowski 
pracowal w bibliotece polskej w Paryżu, był 
kustoszem bóbloteki uniwersytetu we Lwowe 
późn ej uniwersytetu Jagielońsk.ego a przed pół- 
tora rokiem powołany został na. stanowisko Ke- 
rownika działu bbłotek w mhisterstwie ośw aty 
w Warszaw.e. 

(Telef.) (G) Zatruc'e | otrąche masowe? Wedle 
doniesień z Moskwy, w iednej z publicznych ja- 
drodajni zatruło się około 1000 osób z czego 800 
zmarło. ` 


PO ZAMKNIĘCIU NUMERU. 


W Związku Naukowo-Literaciim (sala Tow, 

Pol technicznego, Z morowicza 9), odbędze sę 

t dzisiaj w czwartek o godz, 8 w'ecz. odczyt proś 
| Dra Stanisława Grabskiego „O rewolucy “u 


„Mr 3719. 
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 T. Premumeratorów „Ga 
rety Wieczorneł” i „Gazety Po- 


cannef rosimy o 


BEZZWŁOCZNE 


wpłacenia prenumeraty za 
miesiąc Marzec, a to tem pew- 
niei, że tym Prenumeratorom, 
Którzy prenumeraty NOWEJ 
wraz z ewentualną zaległością 
nie wpłacą najdalej do dnia 
5=.go Marca 192i, zniewoleni 
bedziemy wstrzymać w tymże 
dniu dalszą dostawę, względnie 
wysyłRę gazety» 

Zwracamy uwazę na to, że wypł»ta kwot 

wpłaconych na czeki P. K, O. i przekazy na- 


stępuje zazwyczaj dopiero po upływie całago 
tygodnia, wobec czego wskazanem jest — dla 
uniknięcia przerwy w dostawie gazety — jak 
najrychle sza wpłacenie prenumeraty. 

Ceny prenumeraty podane s4 w na- 
główku. 


INADESŁAWME, 


artykuły znanej deoroci jak: puder Marcelio, 
krem Lactol ‘onik, otrą' ki Lactoi, farba na 
włosy Durra, Woda ko ońska Micxiewicz: 


płyn na odciski, Puder dla dzieci flygea poleca 


Drogierga Bra LGS KA SŁADWSK.GGJ 
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LWÓW, KOTEL GEORGE'A. 


ROBERT HICHENS. 197 
PŁODNY SZCZEP. 
FOWIEŚĆ. 
Tłómaczyła z angielskiego 
BR. NEUFELD O WNA. 
(Cjag « a.szy). 
Na morzu ukazał się biały żagiel — le- 
dyna skaza na niepokalanym biękuie, Szy- 
bawat w dal nieznaną —- kokad? Czy na wy- 


spę Szozęśca?.. Dolores śledziła go: wzro- 
kiem i caią jej stotę ogarnęła tęsknota palą- 


ca, niemal bolesna. Ten mały biały żagiel o | 


KA | całą nowelą roztoczona jest pewna tajemniczość, 


f drukować kędziemy 


„QAZETA WIECZORNA”, 
zamlada wszystkich meich P. T. znajomych i rwo- 


lenników, że x dniem 1. mare: objąłem 
kierownictwo znaacgu pokoju do śniadań i handlu win 
pod firmą Plotr Koloński, Trybunalska I. 8. Prosząc © 
liczna vdwiedz:ny kraślę się 9733 
Z poważaniem Bronisław HANAS 
dłogoletni współpracownik pierwszer zęcnych firm 
Mausiałowicz i Janik (następca Bog. Kieslinger 
i „Zakopane“ przy ul Akademickiej. 


OZ ZZA 


LEKAR -DENTYSTA 


M 


Sw. 3 


Anną która nie chciala Gie irż od dłuższezo czas6 
zgodzić, by z aszczubi xy, rodziny utrzymywał 
stosunek ze swą „przyjaciółką”. Rany nieszczęśliwe 
wej kobiecie opatrzyło pogotowia ratunkowe, 
KOMUNIKATY. i 
Koncert Józefa Śliwińskiego, który | się 
odbędzie d. 9. marca, będzie ostatnim wystę- 
pem znakomitego płanisiy w obecnym sSczo" 


Dr. LANGBERG w Sam55rZ0 ne. Botze m prawdziwą ucztą artystyczną 


powrócił i ordynuie jak dawniej. 9823 


ARONIAEA. 

Repertuar teatru młojskiego: 

Czwartek, 3. bm. o godz. 7 wiecz,: „Holender 
tułacz”, opera romantyczna w 3 aktach. Słowa i 
muzyką Ryszarda Wagnera. (Wznowienie) po raz 
pierwszy. 

Piątek, 4, bm. o godz. 7 wiecz.: „Klaudynsz”, 
komedya w 4 aktach Booth Tarkingtona, prze- 
kład z angelskiego Zygmunta Kaweckiego, (no- 
wość) po raz pierwszy. 

Sobota, 5 bm, o godz. 3 popo}: „Zemsta“, 
komedya Fredry, 


Nasz fejleton. W dzisiejszej „Gazecie Wie- 
czornej* rozpoczynamy druk nowej noweli Mi- 
chaliny Szwarcówny. Odsłania ona nową Stronę 
twórczości utalentowanej autorki, której poprze- 
dnie, w piśmie naszem drukowane, nowele tak 
żywe wywołały zainteresowanie. Autorka wpro- 
wadza czytelnika w sferę codziennej a niemal 
naturalnej cudowności, przedstawia współcze- 
snego, nowożytnego rycerza, człowieka żą nego 
przygód i nadzwyczajnych zdarzeń. Ta niezwykła 
osnəwa ujęta jest w ramy formy budzącej jak 
najżywsze napięcie, a technika i tym razem wy" 
kazuje walory zupełnie nowe i oryginalne. Nad 


pomimo, że tło jej stanowi życie codzienne, a 
wyjaśnienia zagadki, „klucz noweli“ podaje do- 
piero rozdział ostatni. 
jeszcze trzy nowele M. 
Szwarcówny, któr: razem jako cykl siedmiu no- 
we: ukażą się w formie książnhowej. 

Poradził sobie, Kcłejarz F., zamieszkały przy 
al Gródeckiej, z powodu nieudałego strajku, nie 
chcąc dłużej cierpieć i żyć w nędzy, wczoraj pod- 
czas sprzeczki zranił w piersi swą 40-letnią żonę 
cia rzeczywistego. Komiekzwość uzbrojenia 
się przeraziła ją. Czekal ją meld wys.łek du- 
dhowy, Musi się pnzsposobić do obludy. 

A ten maty brały żagiel jest tald bioty! 
Czy to dlatego pozwolono mu podróżować 
po nieskalanym błękicie?..., l 

Palice Dałores ścisnęły komwtrisyjnie pa- 
per, leżący na kolanach — w chwilę póź! 
depesza była podarta, Rzuca ją na ziemię 
i naraz biwładnęło nią znów to samo osobliwe 
uczucie memocy, którego doznała już w Rzy- 
me. Biały żagiel znikł, chwiejąc się, z przed 
jej odzu. 


— Haloo! 
Pełny, jwesoły głos kobiecy dobiegł ją 


W najbliższe, przyszłości. 
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dla naszej publiczności, gdyż poświęcony bę- 
dzie wyłącznie utworom Chopm'a. Bilety w 
składzie mtt Polonieckiego, ul. Tańskiej 1. 

Na sobotnim rauce w Kasynie i Kole ft. art. 
urządzanym przez Syndykat dzienn karzy poł- 
skich, w przerwach między produkcyami artysty- 
cznemi przygrywać będze na galeryi orkiestra 
Na welkej sal, aby raut nie przem'enił się w 
zwykły koncert, nie będą krzesła ustawione rzę- 
dami, Generalna próba tańców klasycznych i fan- 
tastycznych, które mają być wykonane na specyal 
nie urządzonej w tym celu scenie w odpowied- 
nich kostyumach i przy efektach świetlnych, Od. 
będz e się w piątek. Karty wstępu wydaje sekreta 
ryat Kasyna i Koła It.-art, 

Zwkzek Adwokatów Polskich, W piątek, 4. 
bm. o godz. 6 wiecz. w sali Tow. Pol.technicznego 
odbędz e się pogadanka na temat: Nowe przepsy 
o należytościach stemplowych od weksli, którą 
zagai adw. dr. Artur TiiL. 

Zarząd Okręgu Zwiazku Strzełeckiegę wzywta 
wszystkich członków Z. S., by dnia 3. bm. o godz. 
6 wiecz. jawili się bezwarunkowo w lokalu Zw'ą2 
ku przy ul, Ossolińsk ch 1. 12, w bardzo ważnej 
Sprawie. 

, Loterya plebiscytowa. Z piiiyczyw tech: 
nicznej natury odbędzie się ciągruemie loterył 
plebiscytowej, urządzonej staraniem Korm.tety 
Obrony Kresów Zachodnich, nieodwołalnie 
d. 10. marca o g. 6 wiecz, w kancelaryj no- 
tarywsza Wł. Zawadzkiego, pl. Maryacki 10, 
a munery wygrywające zostaną natychhniast 
polane do publicznej wiadomości. 

II. kurs przygotowawczy (półtoraroczny) do 
matury seminaryalnej otwrera Polskie Towa- 
rzystwo Pedagogiczne. Zgłoszenia do 10. mar- 
cą codziennie od 4—5 w szkołe kolejowej. 

Posady nauczyc elskie w Poznaniu.. Przy, 
Miejskiej szkole handlowej w Poznaniu (śre- 
dnia szkoła zawodowa) będzie do obsaktze- 

— Lady Camynge, oo pani jest? Czy nie 
zschdałaby mi pam powiedzieć? Może to 
pami przyniesie ulgę.. Jestem pani bardzo od- 
dama i mam przekonanie, że pani to czuje. U- 
amerać dla (kogoś, to głupstwa a ja w ghm- 
stwa nie wierzę. Ale po tam, «o pami dia 
mnie uczyniła... 

— Będę zawsze rada odwdzięczyć się pani. 
w jakikoiwień: sposób. 
Dołores miiczala przez arwiłę, poczem rzekła: 
— Niech siostra usiądzie.. tu, blizko mnie, 
— Co ja dła sostry uczyniłam! 

Dolores poruszyła się i usiadła oa szez. 


— O.. tak! 


| 


CUT 


— Zabierając mnie do Taorminy... ` 


budz.ł w mej — sama mie wiedziała diaczego gdzieś z góry. Nie odpowiedziała. Okrzyk l owsa ©. odaia pleier aT, pał 


— nainięme pragmiene szczęśca į spokoju; Powtórzył się jeszcze dwukrotne. Ale Dolo- 


pragnęła zrozunuenia i miłośd dlatego, że zo- 
stała zrozum ana. Zdało jej się, że podróżuje 
jako ten żagiel. Ne wiedziała, jak dlugo ma 


trwać podróż. Di domau Mo c'e certezza, Zna- | 


| 


l 
rozpacziiwie miemal powie- | 


lazła się śród burzy i nocy, c'emnej nocy. A 
teraz dokąd Mąży? Do jakiej przystani 
zm erza? 
Zapragnęła 
dzieć komukolwiek prawdę. I nagle przed o- 
czyma jej duszy stanął mężczyzna, ksiądz, 
którego widziała raz przez chwilę na Pincio, 
wpatrzomnego w Św. Piotra, owego dnia, kie- 
dy 'mówiła szczerze do lady Sary. Usta jego 
poruszały się, może w modlitwie. Gdyby był 
w 'Taorriinie, może wyspowiadałaby s'e te- 
mu księdzu. Wydało jej się maraz, że nie 
znajdzie ulgi, dopóki nie pow e komu prawdy. 
Depesza Teodora przywołała ją do ży- 


res zamknęła oczy i leżała zupełne bez ru- 
wię” Po chwifi usłyszała kraki, a potem znów 
RIOS, 


— Lady Cannynge! Czy pani mnie nie 
słyszała? l 

Dolores otworzyła oczy. Siostra Ida, z 
naręczem tajemniczych zielonych roślin, iktó- 
re zerwała na wzgórzach, stała między: kolu- 
minami, patrząc na mą badawcza. l 

— Owszem — odparła Dolores z pewną 
trudnością. $ f 

— I me chciała pani odpowiedzieć? Mo- 


"Że pan: wol być sama? Czy mam odejść? 


— Nie, niel.. 

— Co pani jest? — Siostra da weszła. 
— Jaka pani blada! 

Złożyła rośliny na stoliczku trzcinowym, 
przy krześle Dolores, 


B 


i 


wając krzesło i obejmując rękę Dolores silną 
dłonią. l 

— Jestem jakaś niezdrowa. Zdaje mi się, % 
mi się nerwy rozigrały zupełnie, A nadto... 

— (Cóż jeszcze? Jeśli mi pani powie dokłe: 
dnie, myślę, że będę mogła odrazu określić, 

— Nie, chce, żeby siostra mnie coś powie- 
działa, 

— Ja! è 

Ten przytacie który cpowiaďdał siostrze a 
Taorminie... gdzie on jest teraz? 

— Zdałe mi się Że w Abzgiih 

— Siostra nie wie? ' 

— A więc, jest w Angfil. 

— Ctekawam, CZy. 

— Czy co? 

(C. d n.) 


Sa. 6 : „UAZETA WIECZORNA, 


ma z początkiem roku szkolnego kitka posad |rezerwoaru, zawierającego benzynę. Naczynie 
nauczycielskich. Nauczyciele handlowi z aka- |stało na głatformie jednego z wozów. [W jednej 
demick.em wykształceniem i nauczyciele |chwili stanęły wozy w płomieniach. Powstała sza- 
szkół Średnich, którzy mogą objąć naukę fi- |lona panika. Wszystko Zaczęło tł: czyć się ku wyj- 
żyłki, chemii, technologi i towaroznawstiwa, |Ściu. Podczas ucieczki zginęło ośm osób, w tem 
zechcą przesłać swoje zgłoszenia do 1.|kilkoro dzieci, dwadzieściapięć zaś odniosło cięź- 
kwietnia b. r. dô Magstratu la. w Poznaniu, |sze i lżejsze oparzenia i potłuczenia, 

gałączając życiorys i odpisy Świadectw. Po- 
bory podług Ustawy z d. 13. lpca 1920 r. o 
poborach nauczycieli, dyrektorów i t. d. 
średnich szkół zawodowych. 

Z Colosse :m. Nowy program, Z którym 
wystąpiło Colosseum, wzbudza niebywał za- 
chwyt wśród co wieczór bardzo licznie zebrasej 
publiczności. Na program ten skłata sę długi 
szereg pierwszorzędnych atrakcyj, dotął we Lwo- 
wie niewidzianych. Prześliczne wizye Świetla e, 
które prze stawia Elza de Myra, znakomita pie 
śniarka Gena Pobożanka, sketch taneczny Sylvia 
Violanti, muzykalny komik, krzeszący perły hu- 
moru Homola, gladystor niezrównany Vary ilu- 
zyonista Mosette wywołują burze oklasków. Ba- 
let japoński i farsa „I ona samodzielna* cieszą 
s'ę ogromnem powodzeniem. 12 atrakcyj wypeł- 
nia program godny widzenia, mogący zadowolić 
gust najwybredniejszej publiczności. 


Szafir hr. Branickiego, 


Kamień niezwykłej wielkości. — Schowek hrabie- 

go. — Wyśledzenie mielsca przechowywania. — 

Kradzież klejnotu. — Sprawcami jej szajka zło- 

dziejska, == Kamień rozdzielony na pięć części — 
Oszukani złodzieje. 


Paryż, w marcu. 


Hr. Branicki posiadał stynny szafir, nadzwy- 
czajnej wprost wielkości, Wartość kamienia oce- 
niano na 3 miliony franków franc, Obudzał cn 1e- 
szczę przed kilku laty zachwyt mieszkańców Pa- 
ryża, którzy ogładali go na pewnej wystawie, Hr. 
Branicki opuścił podczas wojny Warszawę i prze- 
niósł się na stałe do Paryża. - Ponieważ o ceimy 
klejnot dbał niesłychanie i bał się by am gdzieś 

nie zginął, przeto nosił go zawsze przy sobie w 
m |Specyałnej kieszeni. 

Lecz ponieważ tajemnica żadna utrzymać na 
Świecie się nie może, przeto udało się jakiemuś 
sprytnemm oszustowi wyśledzić schowek hrabiego 
i zręcznym gestem „zwędził* prześliczny kam eń. 
Policya paryska wpadła niedługo na trop sprawcy 
kradzieży. Stwiendz no przytem, iż działała tu ca- 
ła spółka, która następnie przetransportowała ka- 
mień ną Litwę, poczem z powrotem przywieziono 
szafir do Paryża. Niestety stwierdzić należało, że 
szafir rozdzielony z stał na pięć części ponieważ 
złodzieje nie mogli go sprzedać w całości, 

Przekonano się również iż członków szajki 
złodziejdkiej oszukanc, ponieważ wszystkie ka- 
m wałki razem nie posiadają poprzedniej wagi ka- 
mienia. Niesumienny jubiler prawdopodobnie pod- 
czas przedzielania kamienia, kilka kawałeczków 
Sob.e pozostawił, 

Dctychczas p'licya paryską aresztowała mię- 
ciu podejrzanych „jubilerów”, pochodzących prze- 
ważnie z Litwy i Polski. 


KOMUNIKAT. 
—— ' 
Mięso i słonina. 


Miejski Zakład aprowizacyjny zawiadamia, 
że we w_zystk ch jatkach miejskich jaroteż i w 
barakach przy pl. Bi czewskiego, Befna i w jatce 
przy pl. Halickim *przedaje się mięso wołowe i 
cielęce po cenie 100 marek, wieprzowe po 170 
marek, słoninę zaś po 230 marek za kg. 9791 


Miejski Za'ład aprow zacyjny. 


Katastrofa tramwajowa 
w Nowym Jorku. 
6 Osób zabitych — 25 rannych! 
Nowy Jork. 28. lutego. 


{Tel wd.) Wskutek zderzenia się dwóch wa- 
gomów tramwajowych nastąpiła tutaj eksplozya 


Mord polityczny w Berlinie. 
Zamordowanie agenta bolszewicko-komunistycznego. 


Faia morderstw w Berlnie. — Zamordowan'e tajemn czego człowieka. — Wołana o pomoc. 
— Ucieczka mordercy. — Ślady walk. — Badania policyi. — Fotògraf e kob et, — „Hrabia pol- 
sk“ — czy hochstapler? — Interesa paskarsk e zamordowanego. — Telefoniczne rozmowy. — 
. Rzekomy agent polsk. — Zemsta z powodu zdrady. — Fałszywe nazwisko zamordowane- 
go, — Agent bolszewicko-komun.styczny, — Dalsze poszukiwania za zbrodniarzem w toku. 


Berin, w lutym. znikł bez śładu. Porozrzucane i połamane sprzęty 
Większe zbrodn'e mnożą się w Berlnie w| wskażują ma to, iż między dwoma mężczyznami 
zastraszający sposób. Przed dwoma dn ami zawe-| toczyła się walką. Kto jest mordercą, jak stosu- 
zwano ponownie polcyę krymimalną do m'eszka-| nek łączy go z zamordowanym, oraz czy zamor- 
nia przy ul. Petersbursk ej, w którem zamordo- | dował Kórnera w sprzeczce, czy też celem obra- 
wany został 26 letni z Łodzi pochodzący p.sarz,| bOWana, na razie trudno stw erdz É. 
Teodor Kórner. Wieść o morderstwie zgromadziła ogromne 
Zamordowany wynajmował od wdowy Berty | rzesze ludz: przed domem zamordowanego, któ- 
Griitzner umeblowany pokój, w którym miesz-|Tzy wyczekiwal tam do późnej nocy. 
kal już od roku. Był on tłumaczem, a oprócz tego Policya tymczasem przeprowadzała pilne 
zajmował się handlem. Często też przyjmował wi badania w meszkaniu. Pomiędzy papierami za- 
mieszkanm swem wizyty. mordowanego znalez oho wiele adresów, oraz fo- 
Krytycznego dnia popołudnu, samotnię Se-| tograf |. szczególnie koh et. Jeszcze w nocy przy. 
dząca w swojem m eszkan'u staruszka, usłyszała | Prowadzono różne, z fotografi rozpoznane osoby, 
wołanie o pomoc pochodzące z pokoju Kórnera.| Z któremi przeprowadzono śledztwo. Wiele dz 'e- 
Gdy na krzyk ów wbegła do pokoju, ujrzała to-| Wczat, które znały Kórnera, stwierdziły, *%ż nie 
katora swego leżącego na ziem”, a na n m klęczące| W:edziały nigdy z kim mają do czynienia, z pol- 
go jak'egoś innego człow eka, który nożem zaŭa-| Skim hrabią, czy też hochstaplerem, W.elk e su- 
wał mu pchnięcia. Gdy morderca uirzał gospody-| MY wydawał na zabawy, na które zaciągał długi, 
nę, rzucił w kąt zabójcze narzędz e a sam zbiegł.| które pozostały n'espłacone. Immi znowu stw er- 
podczas gdy Staruszka zajęła s'e ratowaniem u.| dzi. ż robił interesy paskarskie na wielką skalę. 
m erającego. Wezwany lekarz skonstatował Przez jakiś czas podejrzany był'o szp egostwo 
śmierć Kórnera. Otrzymał on klka pchnięć szty-| na rzecz Polski, Coraz to przychodzili do niego 
fetem. z których jedno dosięgło serca, wskutek | polscy wieśniacy. a telefon dzwonł. przez cały 
zego nastapa natychm astowa Śmierć. dziel. W nocy przed zamordowan'em wzywano 
Zawezwana natychm ast policya rozpoczeła |Kórnera do telefonu. Rozmowy prowadzone były 
energ.czne poszuk wania za zbrodniarzem, który: zawsze w ięzyku polsk m, nikt więc nie mógł zro 
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zumieć o co chodziło, Z ostatnej rozmowy można 
było przypuszczać, iż wykręcał się z jak ejś sumy 
2000 marek. Czy ostatni gość miał coś wspólnego 
z owymi pieniędzmi, pokaże śledztwo, 

Dalsze przesłuchania wykazały znowu, iż na 
Kórnerze dokonano zemsty ze względów polity- 
cznych. Oprócz bowiem wszystk.ch zajęć — jak 
już raz powiedziel śmy — mał om być agentem, 
który szpiegował na rzecz Polski. Materyały, któ 
re nadsyłano mu rzekomo do opracowana z War 
szawy i Łodz' przychodz.ły przez Gdańsk. Tą 
Samą drogą Otrzymywać miał * wynagrodzen a 
pieniężne. W ostatnich czagach stosunki faanso- 
we pogorszyły mu s.ę do tego Stopna, iż był w 
zupełnym kłopoc e p eniężnym. 

W ostatn ch miesiącach poczęli podejrzewać 
Polacy Kórnera, żż materyały swoje daje do dy- 
spozycyi rządow' nenrieck emu. Z tego też po- 
wodu z obawy przed karą, postanow ł Körner wy 
prowadzić się ze swego mieszkana do hotelu. 
Gdy się jednak rozeszła w eść o rzekomem are- 
sztowamiu jego osoby, powróc ł spokojny do daw- 
nego meszkania. Zachodzi więc przypuszczenie, 
iż wykonany tu został akt zemsty. 

Wkońcu skonstatowała policya, ż nazwisko 
zamordowanego jest fałszywe, nazywa Sę om 
bowiem We'ssblum, pochodzi z Łodz z zamożnej 
rodziny. Podlegli mu agenci, mają wszyscy fal- 
szywe nazwiska, Teraz już mę zachodzi najmniej. 
sza wątpł wość, iż ma Sę tu do czynienia z zem- 
stą poltyczną. Oprócz tego stwierdzono z odpo- 
w edzi |cznych Świadków, iż Kórner nie był a- 
gentem polskm, lecz ag'tatorem bolszew cko-ko- 
mumistycznym. W ostatn'ch czasach czuł się Kör- 
ner prześladowany i żył w ciągłej trwodze. 

Na raze '4'cya, której udało sę po wtce 
dojść do kłębka, zajmuje się wyszukan em morden 
cy, do czego dopomoże jej pozostawiony przez 
zapomn enie w pokoju Kórnera kapelusz i bagnet 
mścic ela. 


Ograniczenie ruchu pociągów. 


Lwów, 3. marca. 

(PAT) Dyrekcya kolei państwow. we Lwo- 
wie donssi: 

Z dniem 3. marca b.r. wstrzymuje się z po- 
wodu braku węgla aż do odwołania — w tutej- 
szym okręgu, ruch pociągów osobow. w nastę- 
pujący sposób : 

1. Na szlaku Lwów-Rzeszów-Kraków pociąg 
usobcwy Nr. 16 (odj. ze Lwowa 21'35) i Nr. 27 
(przyjazd do Lwowa 21'25). 

2. Na szlaku Lwów- Krasne - Radziwiłłów- 
Zdoł>unów Nr. 241, 1641, 541 (odjazd ze Lwo- 
wa 8'20) i Nr. 538, 1638, 238 (przyjazd do Lwo- 
wa 19 45). 

3. Na szla'u Jxrosław-Sokal Nr. 913 (ode 
jzd z Jarosławia 8'10 — przyjazd Sokal 15'27) 
i Nr. 914 (odjazd Sokal 8'50 — przyjazd Jaro» 
sław 1540). 

4. Na szlaku Przemyśl - Chvrów Nr. 2911 
fodj. Chyrów 11:59, przyjazd Przemyśl 1705), 
Nr. 2015 (odjazd Chvrów 1821, przyjazd Prze- 
myśl 19'29), Nr. 2014 (odjazd Przemyśl 11°03, 
przyjazd Chy.ów 12:37) i Nr. 2016 (odj. Prze» 
myśl 16:06, przej. Chyrów 17'435: 
| 5. Na szlaku Zagórz-Chyrćw Nr. 1211 (ode 
jazd N. Zagórz 8'58, przyjazd Chyrów 11°38) 
ia. SĘ (odj. Chyrów 13'00 przyj. N. Zagórz 
15:29). 

6. Na szlaku Chyrów-Stryj Nr. 1214 (odj. 
ze Stryja 6'46, przyj. Chyrów 11:25) i Nr. 121 
(odj. Chy ów 18:03, przyj. Stryj 22:48). 

Na szlaku Lwów-Sianki poci:g osobowy Ne. 
2113 (odj. Lwów 13'50), dalej na szlaku Lwówe 
Stojanów pociąg Nr. 5513 (od. ze Lwowa 17-25), 
na odcinku Stry-Ławoczne pociąg osobowy Nr. 
1715 (odj. ze Stryja 21727), wreszcie na odzin- 
ku N. ZagórzeŁurków pociąg osobowy Nr. 2036 
(odj. z N. Zagórza 21°05) k rsować będą każde- 
go poniedziałku, środy i piątku. Pociąg powrotny 
ze Sianek Nr. 2114 (przyj. do Lwowa 10:55), ze 
Jtojanowa pociąg osobowy Nr. 5512 (przyj. do 
Lwowa 10:10), pociąg osobowy Nr. 1712 (odj. 
Ławoczne 2'00, przyj. do Stryja 4'19) i pociąg 
osobowy Nr. 2951 (odj. z Łupkowa — przyj. do 
N. Zagórza 7'25) kursować będą co wtorku, 
czwartku i soboty. 


s 


Ne. 5716 


yeźnie ia i porady w aa EE 
ogłoszeń zupełnie bez; łatni= 
w Acministracył, Lwów, Sokola 4 


„QAZETA VRA 


DOLZAŁ DLA ÓGzOSZEW 
otwarty przsz caly dzień do g>uz. I 


wieczor5m ber przerwy. 


POSADY | PRACA 


Biuro nauczycielsn'e Heleny Koporskiej poszukuje nau- 
eżycieli i nauczycielek. Posady korzystne. Lubliu, żył 
kowa-ie Przedm eście l. 20. 9301 


Si rszy zsy t farm. 


poszukuje posady we Lwowie 
Buxdorf, Lwów, Śniadeckich 2 97 


4. 


Firma jan Schumann, Panaka 23, przyjmie siłę biarową, 


piszącą biegle na maszynie. Zgłoszenia w zoduiłkach EA 


p: p „łudni: wych. 


Poszakuję służącej umiejącej dobrze gotować, zaraz, 
Zimorowic/a lu, parter na prawo 573; 


bomsik Sie. AK NOK ZEN SWE WA TWE TERE ESEE I" TIK | 
tynagrodzę tego, kto mu pomoż: do uzyskania : ttułeł 
posady. Odpowiedź do Adm. „lnżynier-ge>metra". 9810 


Kto poszukuje zdolnej podręcznej do krawiectwa TT 


skiego raczy się zgiosiś do „Jolandy*, oiu" 


ko 'KUPNC, SPRZEDAŻ, ZAMIARĄ p 


Xupuj; polskie używane znaczki pocztowe i sten »le. 


Płacą 10—15 proc. ich nominalnej wartości. Osoa ście | . 


Lwów, 


od godz. 3 popol. jetuzeski, EU 6. 


stanie do sprzedania. 


Ka'er am rykański w dobry n 
Wadą Bat rego LI, II. p. Kozłowska, między 
god.5a 930. 


Sprzedam ub ET e angiciskie palio wiosenne. Lglosze” 
nia między 2 a $ po poludniu, Bajki 27, IL p. arani B- 


Kupię obok Lwowa 29—30 morgów dobrej ziemi z bu- 
dynk'mi, wolnetn mieszkaniem. Zgłoszenia „Franko- 
dolar’, restante Lwów, okazicielowi tysiącmarkowk: 
nr. 091802. 981 


Obrazy oryginalne dobrych kd nA IR sprzedam 
Supińskiego 2), L p., drzwi 9, god 98:4 


Fortepian za 40.000 Mk., maszynę, nismo widoczne, in- 
strument uniwersalny aprzedam, Dołkowski, ulica Zie 
u orowicza 6 9817 


Dem piętrowy za 500.000 Mk. sprzedam zaraz, Chrza- 


nowski, Zimurowicki 6. 98:6 
Piękną wills k-ło Perku, 7 pokoi, ogród, stajnia, 
woine mieszkanie za 2,3.0..00 M<. sprzeda Marczyń- 


ski, Wnłowa 2. 9315 


Rapię automohli osobowy 


w dobrym atanie o siic 30 Bi EE do Admi- 
nistracyi Ma „Ś. 56" 9779 


Pokoje z utrzymaniem dla czób przyjezdnych na Wyd 


dnie lub miesiące do wynajęcia. 


ladomość Sapichy 
27, cuk ernia. 9306 


Poszukuję pokoju nimablowanege: Zgłoszenia pod „Ko: 
rzystna umowa”. 9809 


Pokoju z eena. łóżkami, osobnym wchodem w śród- 
mieścin, poszukuje przejeżdny. Zgłoszenia pod „Prze- 
jezdny*. 9813 


RCZMAITĄ è 


Fabryka Korków, Ormiańska 12: 082 


English-American Conversa'ion=Club dia and Gen- 
sman who speak English are requested to write 
their address to: Mr. Bruno Sand, Lwów, Bank hipo: 
_teczny Cpt. T. L Gamble. 9796 


ODE ISKI, brodawki i skórę zgrubiałą na podeszwach 
bezpowrctne i baz bóln usuwa iawlol*" wyrćb. 
Farmac. Labor. „Ap. Kowels.i* w Warazawie, Miodo* 
wa |. Sprzedają wszystkie spteki i składy apteczne. 

1439 


Eoaea z w W RANĄ, 
Julia Mironikówna poszukuje swoich krewnych, adre: 
dwór Śniatynka, Dro*obycz. 9:07 


Z kład krawiectwa damskiago „Jolanda* „ Staszica 8 
(boczna Chorążczyzny), przyjmuje wpisy na nauke 
kroju o tylo do kodcęgmag do końca marca. 9816 


CZAS e 


odpowić przedpłatę! 


= 
e A A PAZ mo M 


aii Piotra 


= a MM mm ii m Mmm I 


we AA 
przyjmie zaraz 2 sily biurow® ze znajomo- 
B| ścią buchalieryi i pisania na maszynia w języku 
polskim i niemieckim, — Zgłoszenia pod „L. 


męskie, damskie, dziecinne, luksue 
zowe i trwałe, warszawskie i zagr. 


I1*3*Q 


urtown 


w wielkim wyborze 3/44 F. U.*, do Biura ogłoszeń Sokołowskiego, ulica 
NAJTANIE wwie Jagieliońska 7. 9320 


zy 
SIUZDI 


Pasaż Hausmana 9. Wielka 


IATITICI BANKOWI 


vwve z—ewowie, 
Ć poszukuje: 


Sekretarza, ukończonego prawnika z pra- 
ktyką prawno-handlową, — Koresponden- 
ta, rutynowanego bankowca z językami. 
2 do 3 pomocników buchaltera, — Li. 
kwidatora bankowego. — Kasyera banko- 
wego z odpowisdnią rutyną, — 2 do 8 
rutynowane stenotypistki, 
Zgłoszenia osobiste w Dyrekcyl 


BC Aprowizar, 
EKL A MA 
jest Gónimia Madli | mi 


Amar. Maszyny do pisania 


okazyjnie do nabycia 


LWÓW, Pietaria 17, IL p. 


9729 


SAMOCHODY: ciężar. Fiat 5 ton na gum. 
| PUCH psebowy 20H. M.  sme 
-Motocykle 7 P. M. | wóżeń hotzny Sprzeda 


3erómen iiy, INKÓW. 


Szkło okienne 


wagonowo po cenach iabrycznych 
poleca z rychłą dostawą 7790 

ADOLF EHRLICH, Hurtownia szkła okiennego 

Założona w roku ic8, Kraków-Podg rzo. = Aares tai. 
T »Probus aus“, ‘, Kreków 14. 


sie NASIONA 


GOSPODARCZE, WARZYWNE, KWIATOWE 


poleca $ ŁAD NASION 6284 


Eamunda RIEDL A. 
WE LWOWIE, UL. RUTOW3KIEGO 3 
oar” Cenniki na F Cenniki na żądanie wysyłam opiainie. "TBH 


MEJ" wszelkiego rodzaju TBM 
Krajowe i zagraniczne — 
oraz wielki wybór ubrań męskich 
E I dziec. dła pp. studentów po cenach 
BUCHALTERA HANDLOWEGO NENAD 6 
KASYERA (KĘ) z kaucyą, 
LIKWIDATORA z dokładną znajomością bu- 


Ważne dla P. T. Kopców, 
I Kółzx rolniczych I 
Nadszedł więxuszy transpor: 
ZAPALNICZEK 
w różnych gatnnakach ro 
przystęrnych cenach, oraz 
INSTRUMENTA MU- 
ZYCZNÆ, STRUNY 
przybery do tychie, port- 
fe e, la'arki i baterye. 7672 


SANANE 


mieloną angielską, 


mainan szeriak. 


mri HuTTRER I | NJE 


KRAKÓW, Grodzka 43. kaja chem. czystą 


nm rk. poleca znana Firma StSrer, 
e R Ewop nl. Rutowskieco, I. 10. 961) 


chalteryi — poszukujemy. CZAS dostarcza 9712 
" o E tylko z Gati i fach. kandy- [ ifi | 

, = to ni i 1 7 
szefowa, — Zelogzonia do ZWIAZKU GKRĘGOWEGO| ODNOWIĆ 1 
WSTÓŁD”IELCZYCH STOW. „PRACOWNIK. KO 
LEJOWYCH. Lwów 2. Magazyny, między godziną WARSZAWA, 


3 do 4 po południu. 


9823! PRZEDPŁATĘ! lut. I Muranowska 42, 


m- ZE STEMPLEM RZĄDOWYM © E- 


FGLECA 


ARNIA I. JAEGERA 


WE LWOWIE, UL. SYKSTUSKA L. 33, sa 


DE KPW" „GAZETA WIECZORNA”. © _Ne._5716_ 


Fatronaf 


ZA5tępstwo i stale bo- 
gato zaopatrzone składy 


Henryk Dorfhsimer 


Biuro techniczne i eiektrotechniczne 
Rraków, I. Sv. Iman 8. 


Dostawa natychmiastowa |!!! 


Oferty na żądanie!! 


z RE 


IPA RIPŃALE PINE 


pranada metalo MA minki rimti | 
elektryczne we moba (ki ch typach, ty pach. 
Żarówkimefałowe czł owa awe 
Żarówki metalowe pòtvattawe 


(oszczędnościowe) 9735 


Żarówki mstalawe a drige snirtrym. 


Dostawa natychmiastowa I 


Oferty na a żądanie l! 


CZTRUITŁO lmn | 


PASTE Ga obuwia S) | BE TY format 160x190 em. | 9790 
(1 IlĄ, LĄ | i bih, WYDAWNICTWO KSIĘGARNI POLSKIEJ B. POŁONIECKIEGO WE LWOWIE. 

R j Wykonana w 10-ciu kolorach zawiera przeszło 2092.0 miejscowości w antentycznem polskiem brzmieniu. Nie- 
WAZELINĘ do SXÓr | zzz ry zee znow i dot adnoici mima Zr kijów Ryge = 


poleca obecny stan rzeczy na Litwi= etc. — Nisprześcigniona w piękności i doKładrości, — 


Niezbędna w Każdym inteligontnymm domu, w Każdem biurze, 
Fabry Kal mi” d gr: smarów i arty s wszędzie do nabycia. TEE pE Cana z dodatkiem droż;źniąnym Mp. 390. 
chemicznych m ÓW R WA O WOW 00 MIO i 


== A O T V7 I OA“ zm 
w zła AA Madej 41. 9681 EEE" Czas JARY pre DANE l 


i na zwyczajne Wains Zgromadzanie Stowa "JĄ" 


| rzyszenia rolniczo-hendlowego które się od- [£ „na posiedzenie Wydziałup 
A -iz -|B | 
A będzie dnia 12. marca b. r. o godzinie 10 9 |] CprzeŚCiiańskiego ZWIĄZKU 
f DZIERZAWCÓW, które od- 


Š przed południem w biurach Towarzystwa i | 
| przy ul. Fredry |. 6, I. p. s M będzie się dnia 1l-go marca 


PORZĄDEK DZIENNY : | o godzinie 5. po południu w lo- 
1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego £jl| 'F 


2) Spra wozdanie DyreKcyi z czynności za r. 1920. BĄ |B | . 
Porządek dzienny: 


R 3) Wni:sšži Komisyi rewizyjaej © udzielenie | 
2% A AN a l A ; 
4) Rozdział czystego zyska za r. 1920. s © 
F 5) Uzupełnia ące wybory do Rady nadzorczej $ l. Odczytanie protokołu z ostatniego 
Hw o 5 24. Bzy w posiedzenia, $ 
ó S 7 j š | . z raj, » m 
7) Zitwierdzenie wyboru DyrekKcyi i syndyka. 2. Sprawozdanie Wydziału Z Czyn- | 
8) Wnioski członków. ności za rok 1920, | 
3: Wybór Komisyi rewizyjnej, 
4. Wybór sekretarza, 
5. Projekt zmiany statutu, 
6. Wnioski członków. 


Ku 7 ita benp. KME. 


z Walne Zzromadzenie tegoż samego dnia o godzinie A 
s<kretarz. prezes, 9788 


Ú 11-30 przed połud. bez względu na il:ść członków. M 
A Bilans Stowarzysz:n.a z r 1920 jest począwszy Mi 
| cd 15-go lutego 1921 r. wyłożony w biurach To- Și 
4 warzystwa. g 


Walenty Kotula Leopold Korzenny 


sekretarz. prezes, 9789 
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